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PROTOKÓŁ NR 23/12 
posiedzenia Komisji Kultury i Spraw Obywatelskich  

w dniu 11 grudnia 2012 roku 
 
 
 
Obecni: 
 

1. Marek Nadolny – Przewodniczący Komisji 
2. Wiesław Wierzbanowski – Zastępca Przewodniczącego Komisji  
3. Małgorzata Bruzda – członek Komisji 
4. Danuta Krzewska – członek Komisji 
5. Lidia Michałek – członek Komisji 
6. Maria Modrakowska – członek Komisji 

 
 
 
Pracownicy Urzędu Gminy: 

1. Jan Wach – Wójt Gminy 
2. Krzysztof Kula – Zastępca Wójta 
3. Anna Karczewska – Skarbnik Gminy 
4. Magdalena Kluska – Sekretarz Gminy 

 
 

 
 

Lista obecności radnych stanowi załącznik nr 1 do niniejszego protokołu. 
 
 
 
Tematyka: 
 

1. Analiza projektu budżetu gminy Sicienko na 2013 rok. 
2. Wolne wnioski. 
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Posiedzenie otworzył Przewodniczący Komisji Kultury i Spraw Obywatelskich radny Marek 
Nadolny. Poprosił Skarbnik Gminy o przedstawienie priorytetów w projekcie budżetu Gminy 
na 2013 rok. 
 
Skarbnik Gminy poinformowała, że najważniejszymi punktami w projekcie budżetu są drogi i 
ochrona środowiska. Największe nakłady inwestycyjne przeznaczone są na drogi. Planowane 
są przebudowy 2 dróg. Wnioskowano o środki z Narodowego Programu Przebudowy Dróg 
Lokalnych na przebudowę drogi w Szczutkach. Gmina uzyskała dofinansowanie, ale po 
zmianie reguł należało złożyć uzupełnienie wniosku, który będzie ponownie rozpatrywany. 
Zmiana polegała m.in. na wysokości dofinansowania. Dotąd było to 30 %, a wprowadzono 50 
%, stąd mogą pojawić się nowe wnioski i większa konkurencja.  
 
Zastępca Wójta dodał, że potrzeby są większe, niż przewiduje budżet. Jednak koszty stałe, 
które trzeba pokrywać, m.in. na oświatę, są wysokie i nie ma możliwości wygospodarowania 
większej kwoty na inwestycje. 
 
Wójt Gminy potwierdził, że wydatkiem obciążającym budżet jest oświata. Kwota subwencji 
jest niewystarczająca na pokrycie wszystkich zadań nałożonych na szkoły. Gmina dopłaca na 
ten cel niemal 1 mln 200 tys. zł. Do tego należy doliczyć środki na planowane inwestycje w 
budynkach szkolnych. 
 
Radny Marek Nadolny zwrócił się z pytaniem, jakie drogi będą przebudowywane. 
 
Wójt Gminy poinformował, że istnieje szansa na uzyskanie wspomnianego przez Skarbnik 
Gminy dofinansowania na przebudowę drogi w Szczutkach II etap – odcinek od Szczutek do 
krzyża w Osówcu. Natomiast w przypadku otrzymania środków z Funduszu Ochrony 
Gruntów Rolnych szacuje się, że będzie można wykonać przebudowę kolejnego odcinka tej 
drogi o długości ok. 1 km – od krzyża do tzw. osiedla Bajka. 
 
Radna Maria Modrakowska zwróciła się z pytaniem o przebudowę odcinka drogi 
wojewódzkiej w Wojnowie. 
 
Wójt Gminy wyjaśnił, że od kilku lat inwestycja ta pojawia się w projekcie budżetu Zarządu 
Dróg Wojewódzkich, jednak nie pozostaje nigdy w ostatecznym, uchwalonym dokumencie. 
W budżecie Gminy znajduje się propozycja pomocy województwu kujawsko – pomorskiemu 
w wysokości 180 tys. zł. Gmina przeznaczyła już 20 tys. zł na przygotowanie dokumentacji 
projektowej, która znajduje się w końcowej fazie opracowania. W sumie Gmina proponuje 
więc przeznaczenie 200 tys. zł na przebudowę tego odcinka drogi wojewódzkiej wraz z 
chodnikami po obu jej stronach. Toczone są rozmowy w sprawie możliwości realizacji tej 
inwestycji.  
 
Skarbnik Gminy poinformowała, że planuje się również inwestycje związane z ochroną 
środowiska dotyczące kanalizacji i oczyszczalni ścieków w Wojnowie. 
 
Wójt Gminy przypomniał wynik referendum gminnego. Mieszkańcy zadecydowali, by nie 
oddawać ścieków do Bydgoszczy. Poinformował, że w Gminie zużywane jest 400 tys. m³ 
wody w ciągu roku, natomiast do oczyszczalni w Wojnowie oraz pozostałych, do których 
zrzucane są ścieki gminne, trafia w sumie 110 tys. m³ ścieków. Można przyjąć, że część wody 
wykorzystywana jest w rolnictwie, hodowli zwierząt, jednak przynajmniej 200 tys. m³ wody 
powinno wrócić w postaci ścieków. Zgodnie z przepisami każdy mieszkaniec powinien 
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wykazać, w jaki sposób i jak często odprowadza ścieki. Ścieki z szamb oczyszczalnia w 
Wojnowie przyjmuje w określonej ilości, proporcjonalnie do ilości napływających ścieków 
świeżych. Nie ma w najbliższym sąsiedztwie instalacji, do której można by zrzucić osady 
pochodzące z przydomowych oczyszczalni ścieków. Nie ma też miejsca, które przyjęłoby 
ścieki z szamb opróżnianych raz na rok lub rzadziej. Z obserwacji wynika, że nowe zbiorniki 
bezodpływowe do momentu, gdy się nie uszczelnią drobnoustrojami i osadami nie są 
wywożone. Taka sama sytuacja dotyczy przydomowych oczyszczalni ścieków. Wójt podał 
wielkości ładunków w ściekach świeżych. W przypadku szamb regularnie opróżnianych 
ładunki te są 8-10 krotnie większe, natomiast z przydomowych oczyszczalniach kolejne 10 
razy większe. Jest to więc 100.krotne przekroczenie ładunków w stosunku do ścieków 
świeżych. Oczyszczalnia w Wojnowie jest w stanie poradzić sobie ze świeżymi ściekami, nie 
posiada jednak instalacji, która mogłaby przyjąć ścieki z szamb, szczególnie rzadko 
opróżnianych i przydomowych oczyszczalni ścieków. Żeby tego dokonać należałoby 
jednoinstalacyjną oczyszczalnię zmodernizować, zmienić jej technologię. Powinny powstać 
dodatkowo dwie instalacje. Jedna dla ścieków pochodzących z szamb, po to, by każda beczka 
przywożona na oczyszczalnię nie trafiała od razu do komory reakcji, ale była przez jakiś czas 
przetrzymywana w zbiorniku buforowym. Najpierw przez stację zlewną i sitopiaskownik 
trafiała do zbiornika buforowego i wstępnie w reakcjach tlenowych podczyszczana czekała na 
możliwość dalszego przepływu do komory reaktorów dozowana w ten sposób, żeby nie 
zaszkodziła osadowi w komorach reakcji. Ostatecznie w oczyszczalni funkcjonowałby punkt 
przyjmowania szamb, obecnie istniejąca linia z ewentualnymi przeróbkami i trzecia instalacja 
do przyjmowania osadów pochodzących z przydomowych oczyszczalni ścieków. Tam 
kierowane byłyby też ścieki z szamb, które zostałyby odrzucone przez „małego chemika”, 
jako nie spełniające norm w punkcie ich przyjmowania. W tej trzeciej instalacji znajdowałyby 
się zbiorniki wstępnego czyszczenia i komora fermentacyjna na procesy beztlenowe. Efektem 
ubocznym zachodzących tam reakcji może być metan, jednak nie będą to wielkości 
przemysłowe do wykorzystania. Zgodnie z przepisami powinna znaleźć się tam też instalacja 
odbierająca ten gaz i spalająca go. Będzie można wówczas zorientować się, jaka ilość metanu 
byłaby wytwarzana. Nie da się obecnie określić całkowitych kosztów wykonania inwestycji. 
Można podać przybliżone koszty opracowania koncepcji, które mogą wynieść powyżej 40 
tys. zł, można z tego wnioskować, że dokumentacja projektowa będzie kosztować do 200 tys. 
zł. Należy się zastanowić, czy opracować koncepcję, czy od razu dokumentację. Wójt 
zauważył, że inwestycja nie zostałaby zrealizowana w ciągu jednego roku. Są to prace na 
kilka lat. Już w bieżącym roku trwają prace nad utworzeniem stacji zlewnej.  
Po ostatecznej proponowanej przebudowie oczyszczalnia byłaby przygotowana na przyjęcie 
ścieków od ok. 7 tys. lm. Biorąc pod uwagę to, że ścieki z terenów sąsiadujących z 
Bydgoszczą zostaną skierowane do miasta, a z Teresina i ewentualnie w przyszłości z 
Samsieczna będą płynęły do Nakła, to zostanie niecałe 7 tys. mieszkańców w Gminie, którzy 
przesyłaliby ścieki do Wojnowa. Rozwiązanie to rozstrzygnęłoby problemy ścieków na 2-3 
dekady. Wójt zwrócił uwagę, że można zastanawiać się, czy warto inwestować w 
oczyszczalnię. Kończy się budowa kolektora Osówiec – Osówiec. Żeby wysłać wszystkie 
ścieki zgromadzone w Wojnowie do Bydgoszczy potrzebne byłyby niewielkie inwestycje. 
Miasto jednak wymaga deklaracji, że w oczyszczalni w Wojnowie ścieki będą 
podczyszczane. Jeśli MWiK dokona analizy ścieków płynących z Gminy i okaże się, że 
normy zostały przekroczone, to trzeba będzie za to zapłacić. Opierając się na obecnych 
ilościach ścieków i obowiązującej cenie, koszt ich odbioru wynosiłby ok. 600 tys. zł. Gdyby 
przekazywane były wszystkie znajdujące się w obiegu ścieki, czyli ok. 200 tys. m³ rocznie, 
koszt wyniósłby ok. 1 mln zł. Za odbiór będą płacić mieszkańcy, jednak umowa na przesył 
będzie zawarta z Gminą lub jej jednostką organizacyjną. Zatem jeżeli nastąpi przekroczenie 
norm ścieków i zostanie naliczona kara za np. dwukrotne przekroczenie ładunku, to ten 
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dodatkowy milion będzie musiała zapłacić Gmina, a nie jej mieszkaniec, który spowodował 
przekroczenie norm. Kilka takich przypadków i nastąpiłoby wyrównanie kosztów 
modernizacji oczyszczalni.  
 
Radny Marek Nadolny przypomniał, że w 2013 r. wygasa pozwolenie wodno – prawne dla 
oczyszczalni. Powinno to mobilizować do działań.  
 
Wójt Gminy zwrócił uwagę, że w projekcie budżetu proponuje się przeznaczenie 460 tys. zł 
na rozpoczęcie prac zmierzających w kierunku przedłużenia wspomnianego pozwolenia. 
Środki te mają zostać przeznaczone na opracowanie programu technologicznego 
przedsięwzięcia, wykonanie dokumentacji projektowej, uzyskanie pozwolenia na budowę, 
uzyskanie pozwolenia wodno – prawnego i rozpoczęcie inwestycji. Poinformował o 
nakładanych karach za przekroczenie ładunków w wodach oczyszczonych. W takich 
sytuacjach zwykle wnioskuje się do Wojewódzkiego Dyrektora Ochrony Środowiska o 
zakwalifikowanie kary jako nakładów na planowane w najbliższym czasie działania, 
skutkujące poprawą gospodarki wodno – ściekowej. Po jakimś czasie Inspektorat rozlicza te 
działania. 
 
Zastępca Wójta poinformował, że podczas wspólnego posiedzenia Komisji Rozwoju 
Gospodarczego i Komisji Rewizyjnej radni zastanawiali się, czy warto inwestować w 
oczyszczalnię ścieków dla tak małej ilości nieczystości, czy nie lepiej byłoby przesłać 
wszystkie ścieki z Gminy do Bydgoszczy. Jednak należy pamiętać, że mieszkańcy wyrazili 
swoją opinię na ten temat w referendum gminnym. Poza tym nie na wszystkich terenach 
Gminy istnieje sieć kanalizacyjna, a mieszkańcy produkują ścieki. Trzeba gdzieś je zrzucić. 
Musiałby zostać, więc w Wojnowie punkt zlewczy. Proponuje się w budżecie 460 tys. zł na 
opracowanie dokumentacji projektowej i rozpoczęcie inwestycji. Dodał, że jednym z 
elementów wniosku o uzyskanie pozwolenia budowlanego jest operat wodno – prawny. Na 
jego podstawie wydawane jest pozwolenie wodno – prawne. Specjaliści, z którymi 
konsultowano plany modernizacyjne zapewnili, że istnieje małe ryzyko nie uzyskania takiego 
pozwolenia przy zastosowaniu proponowanej technologii. Stopień oczyszczania będzie na 
tyle dobry, że pozwolenie uzyska się. Jeżeli Gmina nie uzyska pozwolenia wodno – 
prawnego, to nie otrzyma pozwolenia budowlanego i nie będzie mogła inwestować w 
oczyszczalnię.  
 
Radna Maria Modrakowska zwróciła się z pytaniem o liczbę wniosków na dofinansowanie 
budowy przydomowych oczyszczalni ścieków.  
 
Skarbnik Gminy poinformowała, że do końca listopada wypłacono ponad 20 tys. zł na ten cel. 
Ustalono, że wysokość dofinansowania będzie wynosiła 2 tys. zł, są jednak przypadki, że 
kwota ta jest niższa. Złożono około 11 wniosków. 
 
Radny Marek Nadolny zwrócił się z pytaniem, na ile planowana inwestycja w oczyszczalni 
zwiększy dług Gminy. 
 
Skarbnik Gminy poinformowała, że obecnie nie planuje się zaciągania dalszych zobowiązań. 
Nie ma jeszcze dokumentacji i kosztorysu, nie jest to więc uwzględnione w wieloletniej 
prognozie finansowej. Należy pamiętać, że w 2013 r. istnieje możliwość umorzenia części 
pożyczek. Zauważyła, że jeżeli nie pojawią się możliwości pozyskania środków unijnych na 
modernizację oczyszczalni, zapewne rozwiązaniem byłyby pożyczki z Wojewódzkiego 
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Funduszu Ochrony Środowiska, które w kolejnych latach będą umarzane. By mogło to 
nastąpić należy uzyskać z inwestycji efekt ekologiczny i spłacić 70 % zaciągniętej pożyczki. 
 
Wójt Gminy zauważył, że rozbudowa oczyszczalni byłaby procesem kilkuletnim. Prace 
byłyby realizowane etapami. Nastąpi postęp już po zamontowaniu stacji zlewczej z sitem i 
piaskownikiem, co zostanie wykonane po zakończeniu postępowania przetargowego. Jeśli w 
miarę szybko powstanie komora fermentacji dla osadów z przydomowych oczyszczalni, to 
być może nie będzie jeszcze nagłej potrzeby przebudowywania komór reakcji w linii 
oczyszczania ścieków świeżych. Cała kwota nie będzie więc konieczna w jednym roku, koszt 
rozłoży się na kilka lat.  
Wójt Gminy zwrócił uwagę, że w projekcie budżetu znajdują się środki na budowę sieci 
kanalizacyjnej w Janinie. Temat ten był podnoszony podczas posiedzenia pozostałych 
Komisji. Zwrócił uwagę, że jeżeli nie ma środków na budowę sieci w większych 
miejscowościach, to trzeba ją wykonać tam, gdzie są ku temu warunki i są chętni do 
korzystania z sieci.  
Poinformował, że w projekcie budżetu znajdują się też środki na bieżące wydatki w oświacie. 
W ramach inwestycji zaplanowano docieplenie budynku sali gimnastycznej w Kruszynie. 
Zwykle w budynkach szkół należy dokonywać bieżących niezbędnych, wymaganych napraw 
instalacji, pomieszczeń itp. Dyrektorzy szkół składają więc wnioski do budżetu o 
przeznaczenie środków na te potrzeby oraz na wiele innych, ich zdaniem, koniecznych prac. 
Należy z tych wniosków wybrać to co najistotniejsze. Większe inwestycje będą prowadzone 
w ramach nadzoru Gminy. Natomiast, by szkoły mogły zrealizować te mniejsze naprawy i 
potrzeby zadecydowano o posłużeniu się przykładem funduszu sołeckiego i wyznaczeniu, wg 
określonego algorytmu, środków dla szkół z podziałem według m.in. wielkości szkoły, 
rodzaju zgłoszonych potrzeb. Wójt przedstawił podział wymienionych 136 tys. zł dla 
poszczególnych szkół. Dyrektorzy szkół będą sami decydowali o tym, co jest najpilniejsze do 
wykonania w budynku w tym roku budżetowym.  
 
Radna Małgorzata Bruzda przypomniała, że niegdyś mowa była o remoncie dachu Szkoły 
Podstawowej w Trzemiętowie. Zwróciła się z pytaniem, czy jest to wykonywane.  
 
Skarbnik Gminy wyjaśniła, że remont dachu został wykonany, jednak mają być poprawione 
usterki. Roboty nie zostały jeszcze odebrane. 
 
Zastępca Wójta dodał, że wykonana została dokumentacja projektowa na termomodernizację 
budynku szkoły i sali gimnastycznej. Złożony został wniosek o dofinansowanie, który 
poddawany jest preselekcji. Jeśli przejdzie pozytywnie wszystkie etapy oceny i otrzyma 
dofinansowanie, wówczas prace będą wykonywane. Z tego powodu obecnie prowadzony 
remont ma charakter zachowawczy.  
 
Radny Marek Nadolny zwrócił uwagę, że ideą termoizolacji jest ochrona utraty ciepła i 
oszczędność, tymczasem kaloryfery w budynkach szkolnych włączone są na maksymalną 
moc i jest bardzo gorąco. Poprosił, by zwrócić uwagę na ten fakt dyrektorom szkół.  
 
Zastępca Wójta wyjaśnił, że w budynkach tych nastąpiła oszczędność w zużyciu gazu, jednak 
ze względu na podwyżkę cen tego paliwa nie daje się tego zauważyć w budżecie. 
 
Radny Marek Nadolny zwrócił się z pytaniem, czy w projekcie budżetu ujęto, zgodnie z 
wnioskiem Komisji Kultury i Spraw Obywatelskich, podwyższenie wynagrodzenia dla 
pracowników świetlic wiejskich. 
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